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(Dokończenie — patrz Nr. 282) 

„Bardzo pouczającym jest 5 ustęp me- 
moryału: „podatki”. Prasa ruska oddaw- 
na już zajmuje się tem dziwacznem i bez 
wątpienia przypadkowem stanowiskiem, ja- 
kie zająć potrafił przemysł zagraniczny, 
nieprawnie zagarniający tutaj, na kresach 
zachodnich, we wielu miejscowościach nie- 
wywłaszczalne grunty włościańskie i nie 
płacący państwu prawie żadnych podat- 
ków. Chociaż te głosy prasy właściwie 
mniej dotyczyły Łodzi niż innych miejsco- 
wości kraju przywiślańskiego, autorzy me- 
moryału uznając cały ogrom różnicy opo- 
datkowania naszych centralnych fabryk, 
przeciążonych podatkami państwowemi i 
ziemskiemi, w porównaniu z fabrykami tu- 
tejszemi, opłacającemi nic nieznaczące po- 
datki, postarali się o odparcie zarzutu 
także z tej strony. Nie przecząc, że po- 
datki, opłacane przez fabryki okręgu środ- 
kowego, przewyższają znacznie opłaty tu- 
tejsze, memoryał stara się osłabić wraże- 
nie uwagą, że zamiast ogólnych podatków 
ziemskich fabryki tutejsze ponoszą wy- 
"datki na utrzymanie szpitali, szkół i t. p. 
cele, przyjmują udział „w wydatkach na 
utrzymanie publicznych szpitali i szkół 
dla miejscowej ludności ubogiej”. Nie zna- 
jącemu istoty rzeczy, fabrykanci tutejsi 
mogą wydać się dobroczyńcami okolicznej 
ludności ubogiej. Przy bliższem zbadaniu, 
okaże się co następuje: Według istnieją- 
cych przepisów prawa, początkowe szkoły 
ludowe ajj br się tutaj z funduszów 
towarzystw szkolnych, składających się z 
grupy mieszkańców danej miejscowości, do 
tórej wchodzą, jako płacący, wszyscy pod- 
pisani na decyzyi założenia szkoły. W tych 
ecyzyąch nadzwyczaj rzadko biorą udział 
fabryki. Nie ulega wątpliwości, że za- 
ledwie trzecią lub nawet czwarta część 
wszystkich fabryk i zakładów przemy- 
ch bierze udział w utrzymaniu tych 
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giej ludności”, które właściwie utrzy:jją je chętnie do tych niemieckich ochro- 
muje taż ludność uboga. Jeżeli zaś w |nek, a w szkołach fabrycznych domą- 
skład tego lub owego towarzystwa szkol- gają się, żeby ich dzieci uczono po nie- 
nego wchodzi z opłatą jakakolwiek fabry= miecku. 
ka, bywa to uważanem jako nieunikniona! Pomijając gołosłowny i bezcyfrowy ustęp 
przyczyna wiecznych nieporozumień i nie:,7 memoryału „procenty”, przechodzimy do 
porządków w sprawach szkolnych. Tutej- ustępu 8 — „wydatki ogólne”. Przede- 
sza dyrekcya naukowa jest zarzuconą skar- |wszystkiem memoryał zarzuca przemysłow- 
gami na fabryki z przyczyny nieuiszczania com okręgu centralnego lenistwo w czyn- 
| że nie opłaty, lub sprawami samych fa- nościach kantorowych: „w Łodzi właściciele 
ryk, chcących uwolnić się od płacenia fabryk, nie wyłączając najbogatszych, co- 
kilkudziesięciu rubli rocznie na szkoły pu- dziennie od godziny 8 rano do 8 wieczo- 
bliczne. Biorąc na uwagę, że etaty tutej-. rem (zapewne nawet nie Śniadając i nie 
(szych początkowych szkół ludowych, zaczy- objadując?!) znajdują się osobiście w kan- 
jnając się od 150 rubli, rzadko kiedy do-|torach, podczas gdy w okręgu centralnym 
{chodzą do 300 rubli i że w najgorszym ra-|nawet same kantory bywają otwarte zwy- 
jzie */, tej sumy, nawet w tych szkołach, |kle tylko od godziny 9 do 5”. Wszystko 
w których okrąg wchodzi fabryka, opła-,to, zapewne jest prawą, lecz odnośnie 
cają inni członkowie towarzystwa, trudno do fabryk tutejszych trzeba zrobić wielkie 
„żeby jakakolwiek fabryka ponosiła z tego | wyjątki: liczni właściciele fabryk tutejszych 
tytułu wydatek większy od kilkudziesięciu corocznie przepędzają niemało czasu za 
rubli. Co się tyczy szkół utrzymywanych granicą, zdarza się że bawią tam po pół 
pray fabrykach dla służby i robotuików roku; wiadomo ze źródeł prawie urzędo- 
abrycznych, to nie dotykając tutaj dążno-, wych, że istnieją w kraju fabryki, których 
ści do rozpowszechniania języka niemiec- kantory główne i książki znajdują się 
kiego i germanizacyi wśród robotników gdziekolwiek zagranicą, naprzykład w Ber- 
miejscowych za pomocą tych szkół, odsło- linie, 
nimy tylko finansową stronę sprawy. Wia-| Odnośnie do miejsc zbytu wyrobów me- 
domo nam, Że w wielu, nawet wielkich |moryał robi zupełnie słuszną uwagę, że| 
|fabrykach, ściąga się z każdego robotnika |główny rynek z ytu dla ruskich wyrobów 
(po rublu na rok na utrzymanie szkół przy | tkackich, Moskwa a w części także Niższy- 
\fabryce. Z tych rubli, od 5,000, 7,000,| Nowogród, centralnemu okręgowi fabrycz- 
(9,000 lub więcej robotników nie trudno |nemu leżą, że tak powiemy, pod ręką, 
utrzymać 5—10 szkół, z płacą nauczyciela | podczas gdy fabrykanci łódzcy, muszą pła- 
300—500 rubli i z pokryciem kosztów po-;cić za przewóz do Niższego-Nowogrodu na 
mieszczenia. Te pieniądze nie wystarczają pudy 101 kop. a na wagony po 72 kop., 
więc chyba tylko dla całkowitego pokryciawy-' chociaż z tego jeszcze wcale nie wynika, 
datków na utrzymanie ochronek, z niemka- |żeby państwo miało ponosić jakiekolwiek 
mi starszemi przełożonemi, nie mówiącemi | ofiary dla ułatwienia przewozu wyrobów 
rozumie się innym językiem, jak tylko nie- | fabrykantów tutejszych, którzy sami obrali 
mieckim, starającemi się także dzieci nuczyć |miejsce dla swej działalności. Zadziwia 
języka niemieckiego, prędzej niż ich wła- |nas jednak, dlaczego przewóz towarów z| 
snego. Lecz. te zachcianki, jednego lub Łodzi do Charkowa jest tańszy o 4 kop. | 
drugiego fabrykanta, nierzadko przytra- |na pudzie, niż przewóz z Moskwy, bliższej 
fiające się tutaj, powinien słusznie opłacać | tego miasta; fakt ten wymownie oświetla 
sam fabrykant. Tymczasem dosyć i tego, samorządy taryfowe naszych towarzystw 
że robotnicy miejscowi, wiedząc, iż bez ję-|dróg żelaznych, Uważamy za konieczne 
zyka niemieckiego w większej części fa-| zrobić jedną poprawkę w kwestyi przewozu ; 
bryk tutejszych ich dzieci nie dojdą do |towarów z jednego okręgu do drugiego: | 
stanowiska jakkolwiekbądź zabezpieczone-!memoryał porównywa ilości nierównomier-' 
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CENA OGŁOSZEŃ 

Za jeden wiersz potitem lub za Jego 
miejsce 6 kop., z ustępstwem wrazie 
Ozgściej powtarzających się albo wig- 
kszych ogłoszeń odpowiedniego ra. 
batu. 

Nekrologi: zn każdy wiersz 10 kop. 

Reklamy: za każdy wiersz 12 kop. 

Stałe 3 wierszewe ogłoszenia adra 
sowe po rs. 2 miesięcznie. 

Od należności przewyższających 10 ra, 
ustępstwo dodatkowe ogólne 5'/,. 


Ogłoszenia przyjmowane są: w Administracyi „Dzienniku 
oraz w Miuruch (Ogłoszeń Rajchimuna i Frendlera w Warszawie 


ękopisy nadesłano bez zastrzeżonia—nie będą zwracane, 


|„publicznych szkół dla miejscowej ubo- go, tak jak nie doszli sami ojcowie, odda-|ne mówiąc, że „ilość towarów przywożo- 


nych z Moskwy do Królestwa Polskiego, jest 
znacznie większą od ilości towarów wywożo- 
nych stąd do Moskwy”, W ostatnim wy- 
padku należy wziąć w rachubę nie samą 
Moskwę, lecz okręg podmoskiewskich gu- 
bernij, równy co do obszaru i zaludnienia 
krajowi tutejszemu i należy wskazać ja- 
kich towarów — jeżeli bawełnianych, to 
twierdzenie memoryału jest nie praw- 
dziwem. 

Uważamy za konieczne nadmienić, że 
ustęp „wydatki ogólne” wyróżnia się od 
inaych powikłanym i niekonsekwentnym 
układem i mówiąc o nim „w streszczeniu”, 
musimy zmienić nieco w swym przeglądzie 
porządek jego części, zestąawiąc w szereg 
jednoznaczne, chociaż zdala od siebie po- 
imieszczone. Przechodzimy do sposobów 
zbytu towarów. Memoryał przekłada tu- 
tejszy, t. j. zgodny z zagranicznym sposób 
zbywania towarów za pomocą komisyone- 
rów i commis-vojażerów. Fabrykanci mo- 
skiewscy sprzedają perkal przez maklerów 
giełdowych a inne towary osobiście w fa- 
brykach i na jarmarkach. Fakrykanci tu- 
tejsi sprzedają za gotówkę a rzadko na 
kredyt krótko terminowy; moskiewscy od- 
dają towar na kredyt 12 a nawet 18 mie- 
sięczny, Chociaż te części memoryału, wła- 
ściwie mówiąc, są zbyteczne dla celu 
w jakim go ułożono, gdy już raz me- 
moryał zaczął mówić o tym przedmiocie, 
to i powiemy o nim słów kilka. 
misyonerów rozmaitych do roz- 
szerzania zbytu towarów w guberni wołyń- 
skiej, podolskiej, kijowskiej i dalej na 
wschodzie w południowej części Rosyi, tak- 
że na wybrzeżu morza Czarnego, w miej- 
scowościach gęsto zaludnionych, poprzeży- 
nanych drogami żelaznemi i wodnemi, jest 
znacznie łatwiej, niż na bezdrożnym i sła- 
bo zaludnionym Zawołżu, na Syberyi, w 
Azyi środkodkowej, na północy naszego 
kraju i na Kaukazie. W stosunkach z po- 
łudniem i zachodem Rosyi także przemy- 
słowcy okręgu moskiewsko-włodzimierskie- 
go trzymają się systemu komisyonerskiego; 
dla wschodu system ten jest niemożliwym. 
Tam możliwą jest jedynie sprzedaż kup- 
com, znającym swą miejscowość, na kredyt 


— Czy już umarł? — zapytała znowu 
nieśmiało Nanynka. 

— Nie, — żyje. Dla mnie jednak odda- 
wna już umarł, — odparła smutnie. 


V. Lużicka. 


POLNA STOKROTKA. 


Powiastka z malego miasteczka, 


Przekład z czeskiego 
Karoliny Messing. 
x — 0m 
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— Tak jest, najprawdziwsza prawda — 
niestety, Jednakże nie przerażajcie się tem 
zanadto. Na sto dziewcząt, zaledwie je- 
dng spotkać może los taki, jak mój... 

i nikt pani nie kochał, nikomu nie 
podobałaś się pani w całem swem życiu? 
pytała Nanynka nieśmiałym głosem. 

Gospodyni zadrżała, oczy jej zabłyszcza- 
ły, twarz ożywiła się, cała postać í obli- 
cze odmłodniuły. 

— Gdyby tak było, kochane dziewcząt 
ka, pewnie nie siedziałabym dzisiaj pomię- 
dzy wami tak spokojnie i z takiem podda- 
niem się, nienawidziłabym kobiety, nię ko- 
chałabym dzieci, nie modliłabym się za 
dobrych i za złych ludzi, nie cieszyłabym 
się waszą radością i nie przysłuchiwała z 
uśmiechem na twarzy, gdy Opowiadacie o 
tańcach, strojach i o miłości. Nie mam ni- 
kogo na świecie, ktoby mnie kochał, -- 
niemam męża, dzieci, którychbym kochać 
mogła, mam tylko w sercu wspomnienie i 
obraz tego, któregom kochała. 

Kobiece serce musi kogoś kochać, musi 
rzywiązać się do kogoś lub czegoś, — ko- 

iece serce, stworzone do miłości, skamie- 
niałoby, gdyby nie ogrzewały go gorące 
uczucia. Mężczyzna znajduje w życiu 
szczęście różnorodne, w działalności swej, 
zaszczytach, sławie; kobieta ma tylko uczu- 
cie, lub wspomnienia minionych dni mi- 


Po krótkiej chwili milczenia obtarłszy 
łzy, mówiła dalej. 

— Mam ochotę opowiadać dzisiaj, —opo- 
wiem wam o mojej miłości. Przygnębiało- 
by mnie i dusiło, gdybym wam tego nie 
opowiedziała. My, kob 
mujemy i lubimy się zwierzać drugim, — 


jest to dla nas prawdziwą roskoszą. Prze- Á 


konacie się, że i stara panna może być 
szczęśliwą w życiu, że i stara panua ma 


cel dla którego żyje, a odtąd nie będziecie. 


obawiać się nieprzyjemnego dźwięku, i bez- 
prawnie ośmieszonej i poniżającej nazwy 
„starej panny!” 

yło nas dziesięcioro dzieci — zaczę- 
ła opowiadanie swoje panna Katinka, a ja 
z nich najstarszą. Ojciec nasz był nauczy- 
cielem w małem miasteczku, na morawskiej 
granicy. Zaznaliśmy więcej nędzy, niż 
rozkoszy, więcej łez, niż uśmiechu, więcej 
głodu, niż pożywienia. Byliśmy jedoak 
zdrowi i weśeli. Biegałyśmy w około 
szkolnego budynku, śpiewali pod cieniem 
rozłożystej lipy, tańcowały, okryte tumana- 
mi kurzu i piasku. Odzienie nasze niewie- 
le ojca kosztowało, — chodziłyśmy boso, a 
odziewały się w ubranie z grubego płótna; 
matka je sama uprzędła, znajomy tkacz 
na warsztacie utkał, jako zapłatę szkolną 
za swe dzieci a słoneczko w ogródku wy- 
bieliło. 

Podrosłszy nieco, Śpiewałam na chórze 
kościelnym, uczyłam niekiedy dzieci w 
szkole, zastępując ojca, reperowałam nasze 
zwyczajne płócienne odzienie, prałam, go- 
towałam, umiałam wiele rzeczy po trochu, 
ale niczego nie nauczyłam się zupełnie do. 
brze, 

Miałam lat czternaście, gdy matka 
umarła... Musiałam teraz kierować całem 
gospodarstwem, zastąpić matkę dziewięcior- 
gu dzieciom. 


Łatwiej to wymówić, niź wykonać... śmy ze łzami, traciłyśmy apetyt i dziecin= 
Zaspokoić potrzeby ojca, dziewięciorga |ną swobodę. Macocha zaraz po kilku 
(dzieci, liczyć i liczyć, ograniczać się na doiach zmieniła się w domowego tyrana. 
| wszystkiem, — tego właściwie nie można Uciemiężała mnie pracą — kazała sobie 


jnazwać prowadzeniem gospodarstwa, ale służyć; była przecież panią w domu, a my 


iety, najlepiej poj-| 


codzienną domową męką, katuszą nie do 
jopisania. Ojciec był niezadowolony, łajał | 
mnie nieustannie, że nie umiem prowadzić 
SZERSZĄ tak, jak  nieboszeczka ma-| 
CIA 

Po kilkomiesięcznych gnuiewach i narze- 
kaniach, pewnego dnia ojciec uśmiechnął , 
„się przyjacielsko i polecił, abym uporząd- | 
kowałą w pokoiku, dzieci czysto ubrała, | 
„Stary dębowy stół przykryła białą serwe-' 
jtą, od sąsiadki wypożyczyła trzy ładne 
krzesła, (nasze były połamane), bo, jak' 
mowił, przyjdą do nas goście. | 
| Goście przyszli rzeczywiście: były to 
„dwie podstarzałe kobiety, jedna tłusta i 
,gruba, jak beczka, druga chuda i wysoka 
|jak tyczka. 

|. Chłopcy wyśmiewali się, 
lanem papi do nas w odwiedziny, i 

Przybyłe panie starannie obejrzały ku- 
jchnię, pokoje, oraz cały nasz ubogi dwo- 
jrek, kiwnęły na nas, — chuda zapytała o. 
nasze imiona, ojeiece przykazał nam ucało- 
j wać im ręce, potem odeszły z ojcem. 

W miesiąc po tych odwiedzinach mia- 
śmy macochę, 

Zadziwicie się pewnie, że ójciec dziesię- 
ciorga dzieci znalazł żonę. Niema w tem 
nie dziwnego. Obawiała się zasłużyć na 
jszyderczą nazwę „starej panny,” wolała o- 
trzymać przydomek „złej macochy.” Są- 
jdziła, że zostać żoną jest obowiązkiem ko- 
biety i za posag kupiła sobie męża. 

W domu zapanował dostatek, a jednak 
my, dzieci, byłyśmy biedanemi żebrakami. 
Za życia matki nieraz cierpiałyśmy głód, 
ale byłyśmy otoczone miłością; teraz ja- 
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że dzieża z po-, 


„ły 


słychu. 
Nikt się nami nie zajmował, nikt 
nie uczył, nikt nie kochał. Ohleb j 


dłyśmy do syta, ale o przywiązania ani|było z mej 
waszego 


di. 


jej pokornymi niewolnikami. 

Chłopcy znaleźli skuteczną pomoc w pra- 
cy. Ojciec, na wyraźne żądanie y, 
zawiózł dwóch najstarszych do Wiednia 
i oddał na naukę rzemiosła. Bóg powo- 
łał do siebie najmniejszą dziewczynkę: mia- 
łyśmy aniołka, do którego zanosiłyśmy 
westchnienia. > 

Macocha była nietylko złą matką, ale i 
złą żoną. Jakże mogło być inaczej? Gdy- 
by kochała ojca, nie katowałaby jego dzie- 
ci, a zresztą, czyż kobieta szukająca męża 
w kantorze stręczeń i po długiem czeka- 
niu, znajdująca ojca z dziesięciorgiem dzie- 
ci, mogła pojmować i odczuwać miłość? 
Czyn, który w innem położeniu, w innych 
stosunkach, zasługiwałby na nazwę cnoty, 
ofiary i poświęcenia ze strony kobi 
serca, który byłby rzadkim kwiatem > 
chetności, w tym razie był kłamstwem i 
haniebną obłudą. 

Ojciec zakończył życie pełne cierpień, Su- 
choty go zamęczyły, — powiadali ludzie, 
Ludzie go zamęczyli, — mówili inni, Wy- 
prawiono mu pogrzeb okazały i huezuy; 
macocha przy grobie odprawiła scenę krzy- 
ków i narzekań — my dzieci nie miałyśmy 
już łez. Niegodziwa macocha wysuszyła 
ich źródło. Po pogrzebie zebrała swą wła- 
sność, naładowała nią wóz drabiniasty, nie 
py uwagi na nas. 

ostańcie tu z Bogiem! — zawołała, 
gdy zdumione patrzyłyśmy na jej ie 
się, — starajcie się same 0 wiebiel za 
bieram, jest moją własnością. Nie może- 
cie abym na was pracowała, nie je- 
stem przecież waszą matką, I tak 
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długoterminowy. Teu kredyt musi być! 
właśnie długoterminowym, gdyż kupiec z 
rska, Nerczyńska lub Samarkan-| 
dy nietylko że nie może w ciągu 2 lub ni 
3 miesięcy sprzedać wziętego na kredyt sre 
towaru, wydostać za niego pieniądze i wy-| 
płacić sumę należną fabrykantowi, lecz czę- d 
sto nie wydąży nawet w tymże czasie z 
patas towaru na miejsce przeznaczenia. | wego. 
e system kredytu długoterminowego jest 
niewygodnym dla handlu i znacznie gor-| 
szym od systemu sprzedaży za gotówkę, to 
należy | 
jednak winić za to, jakby za jakie prze- 


Krasnoja 


nie ulega żadnej wątpliwości; nie 


stępstwo, ludzi, zmuszonych zbywać w ten 


sposób swe towary, choćby tylko siłą za- 
korzenionego w handlu i utrzymywanego 


przez współzawodnictwo fabrykantów na- 
wyknienia; przeciwnie, należy dopomagać 
ludziom do wydobycia się z trudnego po- 
łożenia, wytworzonego przez ludzi, niesu- 
miennie nadużywających zaufania. 
Porównywając dochody fabryk okręgu 
tutejszego i centralnego, memoryal wyka- 
zuje, że dochód fabryk centralnego okręgu 
jest wogóle wyższy, Do tego rezultatu, 
świadomie nieprawdziwego dochodzi me- 
moryał tym sposobem, że dowolnie nie 
wlicza do ogólnej sumy procentów docho- 
dów w okręgu centralnym tych fabryk, 


' Uwaga 1, Za wzgiędu na takowy prze; i*, 
sylki mające napis: „z odniesiem,* nie mogą 
wysyłane za zalicząpiem, 

Uwaga 2. Prry tapłacie zastrzeżonego zalicze 


bruk do 1 rubla, a miodziana do SI kop. 


w formie zayieczętowanego pakietn 


18 Po otrzymaniu rzeczonego pakietu, w miej. 
êca zamieszk»nia osoby, która wysłała korespon- 
dencyę, obciążoną zaliczeniem, posyła się do niej 
zawiadomienie, 

14. Zawezwana przez zawiadomienie osoba o- 
trzymuje adresow=ny na jej imię pakiet wartościo- 
| wy, po przedstawienia kwita ua przrjęcie ua poor- 
|cia kóręspondencyi obciążcnej zaliczeniem i po 
| poczcie. 

15, Wydział pocztowo-telegraficzny nie odpo- 
wiadą wcale za to, czy będą lub nie zapłacone 


| przez adresata zaliczenia, obciążające koresponden- | 8 kich. 


cję. ('dpowiadu on tylko za ściągnięte pieniądze 
od chwili oddania ich do jego rozporządzenia. 

16. Niezapłacenie przez adresata wymaganej 
jod niego samy, nia daje prawa do zwrotu opłaty 
komisowej, jaka wpłynęła za zlecenie z zaatrzeżo- 
{nego od korespondencji raliczenia. 

17. Jeżeli adromit odmówi przyjzcia korespon- 
dencyt obeiążowej zaliczeniem 10 takową zwraca 
sig bez zatrzymania (lo miejsea oddania jej na 


pocztę, dla powrotnego wydania jej wysylają- 
cemu 
18. We wsrystkiem zresztą do koresponddn- 


które albo wcale nie dały dochodów, lub cyi obciążonej zaliczeniem stosowane »4 przepisy 


nawet wykazały straty, jakoby skutkiem 
ich zaniedbania technicznego. Zamierzając 
w przyszłości nieraz jeszcze zająć się po- 
równaniem rozwoju przemysłu w okręgu 
centralnym i kresowym, zakończymy ten 
artykuł zbadaniem jeszcze jednego zarzutu 


ogólóe 


IL 
Tymczasowe postanowienie o wydawaniu 
korespondencyi za upoważnieniami. 
Dla usanięcia ni«łogodności przy dostawiania 


„| korespondenoyi pocztowej, pochodzącej ze rnaczuej 


wymierzonego w memoryale przeciwko prze- | liczby upoważnień, przedstawianych przez jedno 
mysłowcom okręgu moskiewsko-włodzimier- | %0bg urzędowi pocztowo-telegraficznoma do odbio 


skiego. Memoryal, jak kupiec, zachwala- 


jąc swój towar, powiada, że nabywający uf ra 


ru rzeczonej korespondenocyi, postanawia się, że od 
1 stycznia 1888 roku jedna osoba nia moża odbie 


fabrykantów przywiślańskic, którzy sprze- | imig dziesięciu edresatów. 


dają jedynie własny towar, po tkp sb 
konać się może o dobroci towaru, podczas 
gdy to jest niemożliwem przy kupnie w 
fabrykach ruskich, których większość na- 
bywa juź gotowy towar w stanie surowym 
i wykończa takowy. Zarzut ten,—przypusz- 
czamy — skutkiem nieświadomości obcokra- 
jowców autorów memoryału, jest zupełnie 
błędny. Rzecz jest taka, że wiele fabryk 
naszych, szczególniej w guberni włodzimier- 
skiej, rozwinęło się z drobnych zakładów 
przemysłowych; jeszcze dzisiaj składają się 
one z oddzielnych zakładów w domach 


racojących od sztuki robotników, jak fa-! 


bryki Derbeniewa, Paszkowa i innych, 
Różnica w wyrobie surowego perkalu przez 
tkaczów, przy ogólnym nadzorze i sorto- 


|sieyntra jak na porg prredświą eczną. Ceny pazo- 


| nawet drożej do 20 kop. na korcu. 


u " y mapanwp 

SPRAWOZDANIA TARGOWE. 
Targi warszawskie, Sprawozdanie tygodniowe 
(do duia 
ranieznych panoje w ogóle bardzo dobre usposo. 
Kia nie, ceny wełny trzymają się wysoko. 
gu warszawskim nie dokonano żaduego obrota w 
tygodnia ubiegłym. W Pilicy sprzedano 180 etr, 


wełny średniej po 80 tal, w Stopnicy zakupiła | bę ekspedycyjną, że interesanci, 
każdym wzglę-; 
Len i kono-| 


firma berlińska około 40G otr pod 
dem wyborowej wełny po 90 tal. 

pie bardzo mało nabywane. W Rydza plueg za 
len najwfżej rs, 89 za berkowiec. Z boże. Po- 
mimo ceł niemieckich, aprzedawcy nie byli skłon- 
ni do ustępstw, gdyż popyt był żwawy, a dowozy 


za Żyto płacono 


nicy utrzymały się bez zmiany, 
Kilka partyj 


waniu, nie jest tu jednak większą, niż w 
fabrykach w robocie pojedynczych tkaczów. 
Wykończanie zaś wszelkie odbywa się już 
na fabryce. Co się tyczy stosunkowej war- 
tości wyrobów, przypomnimy autorom me- 
moryału tylko następujące fakty: 1) za- 


pewne czytali oni liczne doniesienia tutej. | 


szych przyjaznych im gazet o tem, że 
zmniejszeniu się popytu na te lub owe wy- 
roby fabryk tutejszych, ze strony tej lub 
owej miejscowości Rosyi, winna niesumien- 
na wadliwość gatunku towaru wysłanego; 
2) zapewne są im znane Gr mábi zbytu 
swych towarów przez fabrykantów tutej- 
szych z ustępstwem 360/, a jako tako cier- 
pianych towarów z ustępstwem takiem nie 
sprzedają; 8) zapewne przypomną sobie 
oni ogłoszóne w roku 1882 w gazetach 
ruskich usprawiedliwienie jednej z tutej- 
szych znanych fabryk, która usprawiedli; 
wiając braki swego towaru w porównaniu 
z wyrobami ruskiemi tego samego miana, 
zmuszoną była powiedzieć, że głównym jej 
celem jest nie wysokość gatunku towaru, 
lecz jego taniośó etc. etc. etc,” / 


— e 


ROZPORZĄDZENIA RZĄDOWE. 


Rozporządzenia ministra spraw wewnętrznych, 
w wydziale pocztowym, wprowadzone w wyko- 
nanie od 1 stycznia 1888 roku. 

r 


Tymczasowe postanowienie co do korespon- 
dencyi obciążonej zaliczeniem, 
(Dokończenie — patra Nr. 282). 


1. Całą w ogóle korespondencyg obciążoną za- 
liczeniem (w tej liczbie przesyłki rekomendowane) 
oddaje się w samym urzędzie wydziału pocztowo- 
telegraficznego. Do skrzynek pocztowych taka ko- 
respondencya nie powinna być wrzucaną, 

Uwaga. Wyjęta ze skrzynek pocztowych kore‘ 
spondenoya obciążona zaliczeniem, do miejse prze- 
znaczenia wysłaną nie będzie. |: 

a: Na przyjęcie na pocztę korespondencyi ob- 
ciążonej zaliczeniem (rekomendowanej, asekurowa- 
nej i posyłkowej) wysyłającamu wydaja się kwit 

s 
tej liczbie przesyłki rekomendowane), przesyła- 
ną jest na miejsce przeznaczenia przy cedule z wy- 
kazem. 


10. Po otrzymaniu wzmiankowanej korespon- 
denoyi na miejscu przeznaczenia, do adresat» po- 
ayta: się zawiadomienie, w m zostaje wymie- 
nione, že ma on zapłacić ma rzecz wysyłającego, 
zastrzeżone zaliczenie w takiej to sumie. q 
11. Korespondencya obciążona zaliczeniem nie 


jest dostawiana do domów, lecz wydawaną zostaje 
w urzędzie i pocztowo-telegraficznego mie 
inaczej, jak po wriesieniu przez adresata zastrze- 


saliczena w całości. (Zapłata częściowo nie 
jest Larę W prow z gion kore- 
3) aleje lą ia oklię Dsi okono 0 2 


większych pszenicy kupiono na wywóz do Gdan- 
ska, żyto nabywano wyłącznie na potrzeby miej- 
scowe. Na jęczmień groch, owies ete. nie było 
wcala popytu. Okowita. Brak gotówki a d 
stylntorów i podaż ze strony składuików większych, 
wpłyngły osłabiająco na ceny okowity. Większą 
część sprzedaży uskuteczniono po 802%, z trudno 
ścią tylko można było osiągnąć 8063, Cukier. 
Nie zważając na obniżenie się cen, kupcy i speku- 
lanci usiłowali ile możności realizować nadchodzą- 
oy towar z dawnych zakupów.. Lepsza wiadomości 
z Kijowa nie wywarły żadnego wpływu przy obe- 
cnym zastoju w interesach. Sprzednwano na spo- 
życie w miejscu: Hermanów po 5,074, Czersk, 
Mioialów, Lieonów, Konstancyę po 3.06; kostki Jó- 
zefowa i Konstaneyi w beczkach po 3.021/,, w skrzy 
niach po 8. Za mączkę płacono na początku ty« 
godnia 2.76, a przy końcu za wagony po 270, za 
pojedyńcze worki po 2.72!/, za kamień 24 fuutowy. 
Łój. Przy małych dowozach, eeny toju trzymają 
się wysoko. Sprzedano 8 beczek po 4.50, a przy 
końcu tygodnia 2 beczki po G rubli za pud. Na- 
fta. Ceny niezmienione, Skóry. lostawiono 
bydła stepowego blisko 1,800 sztuk. Skutkiem cią- 
głego braku sztuk wielkich, podrożały skóry cięż- 
sze o 40—60 kop. na sztuce; za małe i lekkie pi 
cono rs, 9, za większe i cięższe do rs. 17. Skóry 
kontraktowane u rzeźników na wagą sprzedawano 


po 12'/,—16'/,, a 75—80 fantowe nawet po 18 kop.! 


za funt skóry nieoczyszczonej. Za oczyszczone, bez 
rogów, płacono drożej o 1: 1'/; kop. na  funcie. 
Skórki cielęce warszawskie nabywano po 2.40— 


8.60 za parę; prowinoyonalne stosunkowo tańsze. | 


Cena skór końskich dochodzi do 6.50 za sztuwę. 
Wełna. Bradford, 15 grudnia, (Wełna mo- 
eniej, czynniej, niespełha !4, p. wyżej poziomu naj- 
niższego, przędza mocniej, cevy niezmienione, 
Rara w większym ruchu, po ovnach niezmie* 
nionych. 
Bawełna. Havre, 16 gruduia. Sprzedano 


moneta zdawkowa przyjmowaną jest w ilości: 


12, Wniegiona przez ndresata sumę zostaje 
przesłaną przez otrrymający ją urząd bezpłatnie | 
a wysyłającego, przy oddzieluem zawiadomienia, w R 
wartościo- |taryf od przewozu zboża odbywają się jesz- 


sprawdzeniu, (jeżeli tego zażąda) zawartości pa- | niach jarmarczn ye h. 
kietu, przedstawiony zaś kwit pozoztawia się ra | 
| czynności dwódziesty siódmy zjazd przed- 


6 korespondencji z upoważoień więcej niż na gsžych fabryk wyrobów platerowanych, wal. 
i jęownia blachy mosiężnej, sprowadzanej do- 
( „Prawitelstwiennyj Wiestniki) s 


| 


lotrzy walce. W jednym z warszawskich spe- 


|zbożowych ze stacyj kolei kursko - kijow-| 


f 


| bione było chorągwiami, wieczorem nastą- 
a. | piła iluminacya. 


jadu, deputacya prosiła w imienin tegoż o 


$ : - : 
jacem nastąpić uregulowaniu f kole, 

wych. Midster dóbr zo. eE, = 
|potacyę łaskawie i zapewnił, że interesy 
rolnictwa były zawsze przedmiotem troskli- 
wej jego opieki. Wsprawie podwyższenia 


cze narady w ministeryum, zbierane są 
dane i opinie rzeczoznawców, które będą 
uwzględnione przy wydawaniu ostatecztej 
decyzyi. 

— „Nowosti” dwiadują się, że mini- 


projektem nowych przepisów o urządze 
— W dniu 15 grudnia zakończył swe 
stawicieli dróg żelaznych ru- 


Warszawa. 

— Wbrew zapewnieniom 
wań” -utrzymuje „Kuryer codzienny”, że 
projekt otwarcia wielkiego ma- 
gnzynu w Warszawie na wzór Luwru 
paryzkiego niewątpliwie będzie urzeczywi- 
stniony. Ustawa magazynu, który będzie 
przedsiębierstwem nkcyjnem, jest już spo- 
rządzoną i podpisaną przez sześciu wspól- 
ników założycieli, nawet lokal jest już wy- 
brany. 

— „Kuryer Warszawski” podaje nastę- 
pujące wiadomości z ruchu przemy: 
słowego: W tych dniach warszawska 
fabryka wagonów otrzymała zamówienie na 
dostawę 200 wagonów do przewozu nafty. 
Licznie napływające obstalunki z Cesar- 
stwa skłoniły zarząd fubryki do znacznego 
jej rozszerzenia i wzmocnienia sił roboczych, 
Założona niedawno przy jednej z najwięk- 


„Gazety loso- 


tychczas wyłącznie z zagranicy, z powodu 
licznych zamówień powiększoną zostala 


cyslnych zekładów fabrycznych rozpoczęto 
roboty około kilka maszyn parowych, po- 


17 grodoia), Wełua. Na rynkach za |iniędzy któremi odznacza się maszyna o sile 
teg {400 koni, przeznaczona do papierni w Je- 
Na tar" 


ziornie. 

— Zarządy kolejowe zawiadomiły służ- 
żądający 
pokwitowania z opłaty zali- 
czeniu nałożonego na towar, obowiąza- 
ni są naklejać na swój rachunek na po- 
kwitowania markę stęplową wartości 5 
kop., jeżeli suma zaliczenia . przewyższa 
re, 5, 

— Kolej nadwiśluńska wprowadziła _n o- 
we taryfy specyalne na prze- 
wóz  pełnemi wagonami transportów 


skiej i charkowsko - mikołajewskiej oraz 
z. Kurska tranzyto do stacyj kolei nadwi- | 
ślańskiej, wiedeńskiej 
Kijów i Kowel. 

Z Hawanny donoszą o zamknięciu 95 fa- 
bryk cygar, 


szenia zapłaty. 


Kronika Łódzka. 


(=) Święto dworskie, W niedzielę jako 
w dzień imienin J. 0. W. W. Ks. Na- 
stępcy Tronu, odbyły się solenne nabożeń- 
stwa w świątyniach łódzkich, Miasto ozdo- 


(—) Z sali koncertowej. Sobotni koncert 
panny Elly Russel, prinadonny opery wło- 
skiej i p. Aleksandra Michałowskiego, za- 
szczytnie znanego forteptanisty, -należał 
bezwątpienia do najświetniejszych w sezo* 
nie, pod każdym względem, a co 'do udzia- 
łu publiczności był nawet szczęśliwszym, 
aniżeli koncert bardzo protegowanego w 


"Kodzi A. Griinfelda, 


Pannę E. Russel powitane  grzmiącemi 
oklaskami. Ujmująca powierzchowność, im: 


zatradniających 12,000 roba-; 
tników, którzy zażądali znucznego podwyż: | 


1,200;bel.: Bardzo ordynaryjna Louisiaua 67.50, gor- | ponująca, pełna wdzięku postawa i Świe. 
sza 64.50, Georgia dobra »rdyneryjna 63.60, ordy: tny strój artystki, sprawiły  jaknajlepsze 


o TE SE, aa e i» 68:70, ua, grażenie, wprzód, zanim artystka mogła 
sier. 68.70, na wrz. 67.60. Oomru dobra ór-| UA6 poznać zalety swego głosu i wytwor- 


dynaryjna fair, 46.60, Broach dobra ordymaryj- |nej techniki w śpiewie, Głos panny Rus- 
na 46 00. sel, to istna klawiatura, na której biegły 
|mistrz pokonywa najzawilsze trudności, — 


i A TETA obciążona zaliczeniem (w į 


Przemysł, Handel i Komunikacye. 


Petersburg. Na, zebraniu wspólnem pierw- 
wszego i trzeciego oddziału cesarskiego 
| towarzystwa wolno-ekonomicznego w dniu 
|1 grudnia wybrano osobną deputacyę dla 
przedstawienia ministrowi dóbr państwa 
prośby w sprawie taryf kolejowych 
jod przewozu zboża. W prośbie tej 
powiedziano, że towarzystwo, przystąpiw- 

szy do zbadania wpływu taryf kolejowych 

na handel zbożowy i mając zamiar przed- 
"stawić rządowi prośby w tym przedmiocie, 
wobec pojawiających się pogłosek o za- 
mierzonem podwyższeniu taryf kolejowych 
od zboża wywożonego za granicę, poleciło 
deputacyi zwrócić uwagę rządu na następ- 
stwa tego Środka, gdyby takowy był rze- 
czywiście zastosowany. Przedstawiwszy za- 

ywania towarzystwa w osobnem poda- 


sba TWIPWEEEATTY a aii 


ljej pasaże, tryle, staccata, to perły prawdzi- 


we, a pianissima — niezrównane! Czasami 
doznaje się wrażenia, jakoby artystka skoń- 
tk już śpiew, a głos dźwięczy jeszcze, 
niby w powietrzu zawieszony.  Oklaskom 
nie było końca; dość powiedzieć, że po 
każdym numerze nienasycona publiczność 
wołała „bis”, czemu zadość czyniąc, arty= 
stka z prawdziwie magnacką  szczodrobli- 
wością Śpiewała tyle prawie numerów nad- 
programowych ile ich było w programie. 
Równie serdecznym oklaskiem powitany 
p. A. Michałowski dał nam raz jeszcze 
poznać śliczną grę swoją, prawdziwie ar- 
tystyczną, — tem więcej artystyczną, że 
wolną od sztucznych efektów, w jednym 
kulminujących kierunku. Obszerniej pisa- 
liśmy o grze p. Michałowskiego po pierw- 
szym jego koncercie u nas; tosamo mogli- 
byśmy dziś powtórzyć. Kto raz słyszał, 
jak pod wprawną ręką znakomitego arty- 


OŚ 'Nr. 288 

ZZ nn Da 
ae sty grzmi i skarży się polonez szopenow- 
Y° | uwzględnienie interesów rolnictwa przy ma-jski, ten nigdy nie zapomni doznanego wra- 


żenia. Cóż dziwnego, że po pi 

lonezie, przez parę minut roz ły si 
oklaski po sali, Ly ale p. Michalowski jie 
chciał sobie nic przywłaszczyć z tryumfu 
panny Russel,gnie zagrał nad program ani 
jednego numeru. Oprócz Chopin'a,; inter- 
| tic p. Michałowski Saint-SaGns'a, 
[Szumana i Liszta, a wszędzie znalazł oka- 
[Zy do wykazania wysokiego artyzmu i te- 
| miki znakomitej. W rzędzie dość czę- 
|stych u nas popisów fortepianowych — by- 


jstergum spraw wewuętrznych zajmuje się|ła to gra wyjątkowa. 


(—) Przyjazd. Onegdaj przybył do Ło- 
dzi generał Dandeville. 

(—) Pełnomocnik prywatny p. Baszyński 
został pozbawiony prawa stawania w są- 
duch, decyzyą piotrkowskiego zjazdu sę- 
dziów pokoju. 

(—) Egzamin. Dnis 18 grudnia 1887 r., 
to jest w niedzielę, o godzinie -po połu- 
dniu w ochronie I dla dziewcząt wyznania 
mojżeszowego, mieszczącej się przy ulicy 
Wschodniej N 477, w obecności wszystkich 
opiekunek ochrony i zaproszonych gości, 
odbył się egzamin uczennic. Do ochrony 
uczęszcza 50 dziewcząt, które otrzymują 
ubranie, obiady i podwieczorki, Nnuczy- 
cielką w ochronie jest panna Teofila = 
ron, 

(—) Zarząd tutejszego stowarzyszenia subje- 
któw handlowych rozpoczął najważniejszą 
część działalności swojej pod- względem 
praktycznym, mianowicie przystąpił do 
wyszukiwania posad tym z członków swo- 
ich, którzy takowe utracili. Osoby intere- 
sowane zgłaszać się mogą w poniedziałki i 
czwartki do biura stowarzyszenia,  poinię: 
dzy 9a 1l wieczorem, podczas posiedzeń 
komitetu w tej kwestyi. Oprócz tego, biu- 
ro udziela informucyj eodziennie od ł2 do 
2-giej po południu. Byłoby do Życzenia, 
aby pp. przemysłowcy i kupcy ułatwili ko- 
mitetowi pożyteczną tę działalność, zawia- 
damiając go niezwłocznie 0 wakujących u 
siebie. posudach. 

(—) Opłatki. W Warszawie ogłoszono 
zakaz sporządzania i sprzedawania opłat- 
ków farbowanych, gdyż rada lekarska nzna- 
ła szkodliwość ich dla zdrowia, °° Wiado- 
mość tę podajemy dla tutejszej służby ko- 
ścielnej, à 

(—) Kilka spraw; ciekawych sadzonych 
dziś w sądzie pokoju IV rewiru, przy ulicy 
Zawadzkiej. We czwartek, w tymże sądzie, 
rozpatrywaną będzie sprawa Hofaesa, zna- 
nego i niebezpiecznego rzezimieszku. 

(-—) Śmiały napad. W dniu 18 b. m., to 
jest w niedzielę o godzinie 11 przed połu- 
dniem na Zielonym Rynku, na wychodzą- 
cego z szynku Kukałskiego, Teofila Szy- 
bylskiego rzeźnika, nupadło około piętnastu 
indywiduów. Ponieważ Sz. posiada niepo- 


i bydgoskiej przez |ślednią siłę, więc dla obezwłądnienia, udo- 


rzono go najprzód kamieniem w głowę, 
jbastępnie napastnicy poranili go nożami 
w głowę i w plecy, tek, że podobtio napa- 
dnięty ma przebite płucą i zagraża mu 
poważne niebezpieczeństwo. - 

(—) Bójka zapałczywa odbyła się w so- 
botę około 10-ej' gódziny wieczorem na 
dziedzińcu domu Nr. 276 przy ulicy Piotr- 
kowskiej, a zaczęła się TI w winiar- 
ni, znajdującej się w suterenach tegoż do- 
mu. Dziedziniec zapełniły setki ludu; kil- 
ka Hp pokaleczono. Gospodarz czy też 
rządca domu zamknął bramę, aby nie iwy- 
puścić # nych Alobśżców) jak kilku z 
nich zdołało wymknąć się za wyjeżdżając% 
dorożką.: Straż policyjna przywróciła po- 
rządek, protokół został spisany, a winni 
pociągnięci będą do odpowiedzialności za 
naruszenie spokoju. 

(—) Poparzenie. Właściciel domu przy 
ulicy Aleksandryjskiej, nazwiskiem Kwiat- 
kowski, spostrzegł w tych dniach, że loka- 
torowie jego (porządni widać ludzie!) zało- 
żyli śmietnik na strychu, posłał więc pa- 
robka na górę, aby tenże śmiecie wyprzą- 
tnął. Z parobiem udał się na strych. -sze- 
ścioletni syn Kwiatkowskiego. 
gdy parobek wrócił na. dziedziniec po kósz 
i łopatę, dziecko szukało w śmieciach  cze- 
goś do zabawki. Nagle usłyszano, na gó- 
rze krzyk przeraźliwy. Dziecko znalazło 
w kącie na strychu butelkę z kwasem siar- 
czanym, którym oblało się nieostrożnie; 
miało ubranie popalone a na nodze pełno 
ran od poparzenia. 

(—) Kradzież. W nocy z piątku na so- 
botę skradziono partyę wełny, wartości o- 
koło 200 rubli, z fabryki p. Abla przy u- 
licy Poładniowej, Złodzieje dostali się do 
składn przez okno, w którem wyłamali 
kruty; okno to wychodzi na dziedziniec ho ` 
telu warszawskiego, 

(—) Konkurencya dorożkarska. Przed pa: 
ru dniami, przy ulicy Cegielnianej, widzie= 
liśmy jak dorożkarz N 232, chcąc wyprze» 
dzić kolegę N 38, wjechał aż na chodnik 
przed domem N 272, skąd wołano na do- 
rożkę. Przy tej okazyi jeden, z przecho» 
dniów ledwo, ‘że, nagłym skokiem w bok: 
uratował się od przejechania, < u ib 

(—) Dwa wyboje, dość znaczne, znajdują 
się na chodniku ulicy Nowomiejskiej, tuż: 
przy moście po prawej stronie, idąc od. 


Podczas 


| 


| 


Rynku Nowego. Przed paru dniami wię 


czorem, jedna z pań w 


kła się tak boleśnie, Że musiano: | jy 
nieść 1 odprowadzić do mieszkanią. Przy 
miedostatecznem oświetleniu ulic, byłoby do 
życzenia, aby przynajmniej chodniki utrzy- 


mywane były w porz 


(=) Dziś w teatrze tVictoria przedsta- 
wioną będzie „Halka” Moniuszki z panną 
Berghti w partyi tytułowej, Panna Bergi 
hędzie w tekście oryginalnym t. 
po polsku, a nie po włosku. Na przedsta- 


śpiewać 


wienie to zwracam, 


jeszcze z tego sadi, 


stycznym. 


uwagę publiczności 
że pierwszy raz 
zapewne usłyszymy na  prowincyi Halkę 
odpowiadającą wszelkim wymaganiom arty- 


— Warszawa. 


z powodu świąt Bożego Narodzenia, zawie- 
szone będą od 24 grudnia do 6 stycznia 


roku przyszłego. 


Wystawa owoców zimowych otwartą zo- 
stała w lokalu towarzystwa ogrodniczego 


w sobotę, 


Projekt utworzenia towarzystwa, wzaje» 
muej pomocy dla szwaczek warszawskich 
podjęła pani J,. właścicielka 


strojów, 
— Berlin. 


narośli. 


KRONIKA 
KRAJOWA I ZAGRANICZNA. 


Do '„Nationalzeitung” 
grafują ż San Remo, że dr. Mackenzie w 
towarzystwie innych lekarzy  ordynujących 
badał onegdaj zrana krtań następcy tronu. 
Skonstatowano nieznaczne powiększenie się 
Mackenzie oświadcza się obecnie 
przeciw ekstyrpacyi nowej narośli, chybaby 
nabrzmienie przybrało 'żnaczńe rózmiary, 
Prawa „część krtani zupełnie. zdrowa, 
karze orzekli, że choroba” następcy tronu! 


tam i > 


magazynu 


tele- 


Le: | 


naczeloika 
Albedylia i ministra wojny. 

Peszt, 17:go grudnia. (Ag. pP) „Pester 
ne nięporozumienia 
ogromadzenie wojsk na granicy rusko-au- 
stryackiej nie powinny osłabić baczności 
Austryi i wstrzymać postanowionych już 
j- rozporządzeń. 

Bruksella, 18 grudnia, (Ag. pół.). „Nord” 
oświadcza, iż Rosya nie pragnie wojny, ani 
też nie zamierza jej prowadzić, 


Lloyd”. pisze, 


niu delegacyi 


zakup żywności dla wojska i 
tym celu kredyt 
nastąpi zamknięcie izb. 

*"Rzym, 17 grudnia (Ag. póła.). 


su. PAENNIE OD m 


iż © 


kie papiery ruskie obniżyły się. 
cye z biletami kredytowemi kończono po 
176 marek za 100 rubli. 

Wiedeń, 18 grudnia, (Ag. pół.). „Pressee 
potwierdza, że w chwili obecnej o zwoła- 
niema nawet mowy z tego 
powodu; że zamierzone na wypadek potrze: 
by środki wojenne wymagają nader niezna- 
cznych wydatków. 

Paryż, 17 grudnia (Ag. półn.). Izba de- 
putowanych odrzuciła żądanie ministra woj- 
ny o wyznaczenie I]-tu milionów fr. na 
uchwaliła w 


4-ch 


Londyn, 17 "grudnia. Pożyczka ruska Listy Zas. Ziem. z 69 r. 
r.08!5. Konsole angielskie 1013, Z 
zastyrogą * Petersburg, 16 grudnia. | Łój w miejscu 49.00, | aea WE nay B b 
Pszenica w ms 443.00. Żyto w m.6.40, Owies|j =*= » | i»! iy W 
w m 4.00. Konopie w m. 45.00, Siemie lniane w m. A 
któreby 18,87, śnieg. „ły Zast. M. Frodzi Si, sty * 


przedsięwzięcia wszelkich środków, 
napastnikom uniemożliwiły ewentualne naj: 
ścia jej terytoryów. 
Berlin, 18 grudnia, 
wczorajsza zatrwożyła się artykułem „Nor: 
da” i pogłoskami o zamiarze Anstryi co 
zka M = zaciągnięcia znacznej pożyczki. Wszyst- 


milionów. 


przedstawia wigdy nie. zauważone dotąd: putowanych przyjęła wczoraj 231 


nieprawidłości, Nauka szuka przeto p>-'przeciw 21 traktat, handlowy z Austryą. 
ciemku i nie może być odpowiedzialną 


nieuniknione błędy. 


TELEGRAMY. 


Petersburg, 18. grudnia (Ag. p.). 
woje wremja” donosi, że pozostawienie eks= 
ploatacyi drogi żelaznej mikołajewskiej na 
lat 12 główuemu towarzystwu dróg żelą- 
ostatecznie postanowione zostało 


znych, 


„No- 


z warunkiem zastrzężonego prawa skupu 


drogi przez rząd na wypadek potrzeby. 


Berlin, 18 grudnia. (Ag. 


kego, 


p.). Sejm pań- 
stwa zatwierdził ostatecznie 
ciągu cło: od kukurydzy 'po.3 marki; od 
gryki i strączkowych zbóż po 2 m., od 
jęczmienia po 21/ m. od 100 kilogramów. 

Berlin, 18 grudnia. (Ag. półn.). Wozo- 
raj cesarz przyjmował feldmarszałka Molt- 
enerał-kwatermistrza Ba Walder- 


w dalszym 


1984) 
wiel. 


Dys- 
Wekaulie. konto 
Borlin "2/1. a. dł. ter. IGE 
„+2, (1887/) | kr. ter. 3 
fone niem, masts banks. d? ter. 8 
m 4 kr. tor; | 3 
Lisaa ANO dł, tor. 4 
" o. . opetin pi ikr tary l4 
Patryk oe . SIN dł. ‘ter. 8 
” . "OR kr. ter 3 
Wiedeń „ . . przy E t6E4 4 
d 1. 452—)| kr. ter. 4 
Potorskarg „ . © . « | GŁ tor, 5 


ppc qi A wana 


Listy Lakw z duże: 

" WOT 4 Mła 
Ros. Poż, Ws. I em. 100 

„on o" »  100r. 

* (M, 1002. 

Rów. Toż. Fr.s 11564 lem. 


Pól. 


s ga Ton 1! i 


«| dob lil, 


1 
Kenta kolojowa a " 
49), Fot: wewn. z r. 1887) 
Listy zast; Ziera.B. 1 lit,.AB 


Bi 
PE. Ner tiit A 
w o» w „ lit, B. 
" . mała) 
ü ww Ser IIIlit, A 
WG w. HS: 
no» małe. 
9 0 „Ser. TY lit.A. 
ae P I» i itb. 
ra a i 


ŻE 


Dopełnioze | w meiga giełdy 
i | cho, cho. pl. 


z 


tx m CR A 0 QD: o ga Ot Pr is 


jeż | 
Bia r 03 tx * 


wo: mur R 


SD om 


ASRDA 


4a Prezes gabinetu, i Crispi, 
nadzieję, że izba, przyjmując traktat; 
ży dowód mocarstwu sąsiedniemu, iż uspo- 
sobienia parlamentu i rządu wobec niego 
są jednakie. 
jekt do prawa, upoważniający rząd, do za- 
warcia nowych konwencyj handlowych z 
Francyą i Hiszpanią, na podstawie obo- 
wiązującej do d. 1-go lipca r. 1900-go po- 
wszechnej taryfy. 


OSTATNIE- WIADOMOŚCI 


Petersburg, 16 grudnia. Weksle na Londyn 
ns Berlin 177!/,, un Arasterdam 1063/,, na Paryż 
221!,, |arimperyały 9.10, raska promiowa pożyczka 
1-ej emisyi 275'/,, takaż 
życzkAa r roku 1873 1661), I pożyczka wschodnia 
973/,, MII poż. wsoliodnia 975); 6%, renta złota 
ast: riemsk, 1615/,, akceye ruskich 
kursko-kijowakiej 38714, 
Warszawski 
dla handlu 


ida" listy r. 


baena 
ank  dyskontowy ` 


|, żądamo 


kolei 
nak dyskontowy 739, 
—, ruski bank 


sobie jednak pełne i eałkowite prawo do 


(Ag. p.). Giełda 


Pranzate 


wyraził  pierwej 


BANDLOW G. 


IJ em. 247'/} ruska po- 


wojskowego gabinetu (awk 807, 


Ag 


listy 


tku 


mrama 


petersburski bank. międzynarodowy «on, 
|, pożyczka 817 
grudnia. 
175.56; E9], listy smetana; 48.00, 4%, Datę fikwida 
* wożyszka wachodnia IF are 62.60, 


17 


eitie 49.10, X”, 
T'I emisyi 68.40, 4, 

zastnwto TOR 
ła kaś AR 1464 roku 150,00, taksa « 
i A 18500; wkcye brike handlowego 7250, dy- 
skontowego —,—; 
oyo kredyto+= 


rusza 91.60 


It. 


yd 


zło- 


chło) 

nieślubnych. 

bie ślabnych — nieślubnych — 

Małżeństwa zawarte w duiu 17 i 18 gradnia 
W parafii katolickiej — 

W parafii bestię gry, -- 
S!arozakonnych 2, 

bińaki z kajgą Łają 


Weston 
16X16 gray tkaniny z 32/46 167, kati 


Water 30 Ta, 
80 Clayton 
EJ 


Cz. paz” 
gr. st. 121, na maj cz. 129. 


Kawa 


do wanmikioh. 


ku ruska 4%, wewnętrzna 44.70, 
prywatne PUJ C) 


nę b 5 . 
de. że! warez, wied. 269,76, ml || w Paryk b, 4,100 AB . | Ę 
suatrynnkie —,—, renta kolejowa T.4 w.100 fR „ 8 . 
f% renta złota 106.90, pokri toby 4 ba | 
tiyakuni 8 */, | LER, Tied Kr. Poli 2» 


VAE 91), Water 20jLeigh 81/5, Water 
83), M 


Now-York, 16 grudnia 
loanio 97/5. 
Nr. 7 low ordinary na st. 16.16, na mr. 16,96. 

bawełny przywieziono w tygodnia ubiegłym 
rtów związkowych 214,000 bel, wy- 


je, dyskonto prywatne b7/40/,. 


Diety muka  sUSAingu 


Gielda Waranówiak. | 
Żądano z końcem giełdy. ' 
Za weksle królko(erminowe 


aa Berlin za i mr. 
„w Loud 


poeta r JSKO; p, TRGO: i b*lg 
89.10, kupony nalu» 822 26, 


w » » » 
» n n » 


168—176, va st 


EE E T na u 


Gielda Berlińska. 


Londyn, 16/ grudnia,  Cakaer Tara 96!) proe. 17!/ą, 
je oe cukier burakowy 161/g, mocno, Banknoly ronyjskie zarazy . -. .| 176.56 | 176.10 
Liverpool 16 grudnio. Sprawozdanie pooząlkow: - na dost. .|176.50 | 176.76 
Przypasrczałuy obrót 12,000 bał; mocno. Dalsze Watale na Warsżkw kr. . | 176.45. | 175.80 
doniesienie: Upland low middling b'ją, Bengal go- „| Potęreburg kr. «| 176.65 | 17510 
od 39/6, fne 314/,, p. " +/:|17446 | 17880 
tiverpoo! 16 grudnia, Sprawozdanie końcowe, Obrot m Londyn 7 kr. -f 20881) 20.53 
16,000 bel, x tego na apekalacyę 1 wywó” 1,005 be!. s dł. '. .| 20.221] 20.221/, 
Moono. Middling amerykańska na gr. Sha na gr. Wiadeń kr... 160.65 | 161.06 
st. 6315, na st. lt, Diy na ita mr. 6/4 na Dyskonto prywatne 24, 24, 
mr. kw. 635, na kw. mj, 5%, na maj oz 
Dhin na S lp. 5%/,, na lp, sier, 577/,,] na Giełda Londyńska. 
sier, wrz. P: j na Petersbar, k 
|. Manchester, 16 grudnia. Water 12 Taylor 6*/,, ea wał Ah G: KP ję 


ock 32 Brooke $*/,, Mule 40 Ma- 


Mei 40 Wilkinson 9%,, Warpcops 8 Z 
ea 8'/,, Warpoops 36 Rowland 8%, Double ROZKŁAD JAZDY POCIĄGÓW 
Bijay: Double 60wwyldy g.l2, 83% 116 od dnia 1 (13) listopada r. b. 


(w. 


Hawałna 103, » 
> Rio 


(Fair Rio) 18!/, x lola 


odchodzą : 
daa 


khi 


|. GODZINY i MINUTY 


przychodzą 
do Kolaszek. 


Nysą Kalisz, 


Zmarli w dnia 17 i. 18 gradnia: 


21, 


Katolicy. 


£wangielicy : 
liczbie olłopców 6, drieweząt 3; dorosłych 
licrbie mężczyzu 
Wilhelmina Jahaer, let 56, Karol Wilhelm Rö- 
thig, lat 64, EA Schott, lat 64. 


W parafii katul. Dzieci żywych 
chłopców 80, dziewcząt 43, z tej liczby dzieci ślub 
nych €8, nieślabnych 6, Nieżywo urodzonych 5, 
w tej liczbie ślubnych 5, nieślubnych —, 

W parafii éwang. D 
chłopców 18, dziewcząt 22, z tej liczby dzieci ślub- 
Izba przyjęła następnie pro» | nych 39, nieślubnych 1 Nieżywo urodzonych 
w taj liczbie ślubnych 2, nieślubnych —. 

Starozakonnych. Dzieci żywych 12, a mianowicie: E 
ców 5, dziewcząt 7, x tej liczby ślubnych 12, 


Ni 


liczbie rnężczyzn 1, kobiet 2, 
Pawol Nowak, 

Wiktorya Wichan, lat 84, 

dnieej do lat 15-tu zmarło 8, w taj, 


a mianowicie: Szymon Gra-! „ Piotrkowa 6| 20 

Nejman, Mendel Berliński z | ,, w Uzęstochowy 4 12/50 

n Granicy. . - 10) 45 

s Rósnawca . 10) 25 

dzieci do lat 15ta zmarło 17, w tej! „ Tomaszowa 6,28 

ueabie chłopców11, dzieweząt 6; doroslych 8, w tej) „ Bzin - - - 3,40 
Śnianowicio: » Radomia . - 10 | 50 

lat 48, Anna Lehman, lat 68,| s Kielo „ 4 . 4 |59 


sain; | wieziono do W, Brytanii 106,000, bel.,; do I du- sta- . | 5/8 55 
Dzisiaj eggo 51,000 ból. EFN 976,009 bel. > „ Skierniewic . | 8/4 11 
Havre, 17 griidnia Kawa good average Santos n Warszawy . jl 10 
na gr. 97,76, na laty 97.50, nn stèr, 96.00, na | „ Aleksandrowa 1 
Izba de- gr. 92.50. . Usp. dobre. z ” Ciechocinka . 21 
głosami | == n Piotrkowa 87 12/48 
DZIENNA STATYSTYKA LUDNOŚĆ. | m Grżodhowy Uk b 
Urodzeń od dnia 12 do 18 grudnia włącznie było: | ” ? aibatdovjoa | L 50 


73, a mianowicie; 


4 Tomaszowa J 
n A ET + + „4 
„ Radomia . . 
„ Kielo 


s - Poż. Wwohodnia 
| 


Dzieci żywych 40 a mianowicie: 


2| do Łołai 


przychodzą 


ja A 
x Koluszak . 
n Skieruiewie ~ 
„ Warszawy . 
„ Aleksandrowa 
„ Ciechocinka . 


ieżywo urodzonych — w tej licze 


UWAGA. Cyfry oznaczone grubszym 
wyrażają czas od godziny 6-ej wieczorem 
ny 6-6] rano. 


© i 
3, w tej pdzi- 
1, kobiet 2, a mianowicie: 


W ciągu giełdy 
| chciano plac. 


LPA LEFEILI 


Akcye. 
(za 100. rs.) 


—— paaa: Ź. War.-W. 100r. 


„  W.-Byd.500r. 
" » » door. 
" Teresp. 100r. 
m. w. Fabr.-Łódzkiej 
a a- Nadwiślańsk. 


lo ku Handlowego 


w Warszawie 250 r. 


| m War. Ban Dys. 250r. 


n Ban. H, w Łodzi 250r. 
w War-Tów. Ub.od ognia 
. rs, 124 250r. 
» War. ow F Cukru 500 
n» Cukr, Debrzel. 500r. 
Józefów 259r. 
rsk - 250r. 
Hermanów260 r. 
Lyszkowio.250 r. 
Leonów 250r; 
Cnystocice 2501 
% Konstancya 500 
R T W he” Stali 1000r, 
oe 2 Ran i 
r. 
„ Tow. Zak | B. 
” Hantke w War, 0001r. 

n Tow. Zakł.Górniczy. 
Starochowickieh100 r. 
n Tow. War, Fat. Mach. 
arz. Rol iOdÈ 100r. 


non 


) Ers 1. Kop. węgla i 
* Zakł. Hutnioz: 3 
„ Tow. Zari F 


Tk, w Zawierciu y 
„Tow Laz.ibaź sko 
de 


l 


Dopołnione tranzakeys 


ść 56 
56 8321h W, 40 41'|, 65 


i 
11 40'/, 
| 

45 27!ją 
[j 

90 85 


Alija 


Dopełnio-| w ciąga gieldy 
żądano |che.ph 


ue tranz. 


Aa 
08) 


Fh 


Łącznie z biążęcym kuowism, 


" 


Lit, likwid. 
8 Poż. prom. 7I em 


» ilem 


TAE E rE AN 


FELEEBESJAE, 


I 


169 
203 2 
1240 


Tabela: wygranyc 
w 7-ym dnia U TY 5-ej ej. = 149-ej Lote- 

czne. 

Dnia pór" Gta nia 1887 roku. 

BY wygrane wyszły następujące: Rs. 10,000 894. Rs. 8,000 na 
N. 4728. Rs. 4,000 na N. 8761. Rs. 2,000 na N. 6311. Rs. 1,000 na 
N-ra 2987 4894 12165 12924 17909 22898. Po rs. 400 na N-ra 4293 
6418 15534 15922 18141.20828. Po rs, 200 na N-ra 569 5865 8248, 
13562 14210 14456 19488 19811 20689 22326 23225. PO rs. 100 ns 
N-ra 719 1319 1978 3135 3662 3922 4761 5388 5891 7957 9680 9711. 
9725 10540 10788 11290 12325 12856 15344 15486 16921 17995 

19052 19663 22367. 


2j12713071/487946720|] 7955) 


49]1350] 77) 91] 30 2 22333 
50| 64/3101/4900| 40 39 26] 61] 16] 54 
osf 78| 16/6Ł51| 60) 6 28|18904) 81] 566 
72] suj 21] 67] 73 39/15942} 96] 5%). 3 63 
80/1447) 24], 50]. 90 80]14306] 57/17515) 
98 39/5416/6816) 81] >59 46 
143] 95] su| 72] 17 
88] 96] 86] 79] 18] 2g) 76 
91|1636|62046816| 64 ho 12140 tka 10a tree 
268] 67, 69] 64: 43 5 
s8|tosejasli 67/691 40/1230] grat 
808 34/5460] 2 48) 
94 60 93] 77/7053 
25)  61/3406/6641 
ti 78) 21 
93| 33] 51 


35] 61/3567] 61 
74} 7613605] 71/7219) 
76] 77/3749 96] 40) 
79| 84} 58/6830) 58 
85{1826/3841| 81 
90f- 35] 68/5914) 7 
99] 69 64) 6 
619| 1924/40 74/7804 
4 2) 8 
38) 45] 63/6007 
7312087] 86| 26/7418 
+ 86/2147/411 52 
746] sa © 76 
486|2230/4228/6107 
944| 54/4403 9 
87| 86] 19} 87 
1026/2431| 6 94,770 
31| 7344637/6418 
73,253 7 1 
` 87 35 Y5 
98.2610 09/7 
1127 y à 
5/2849 F 
y; o 
47 8 
0 FU 1 


OO R ONE ZEN Ff A. 
RY A ACE sfe. 


Xaaxy Bamuscxowy pacnoxoxeugoe He- 
(rpoxosczok TyGepmiu x» r. loxam no 
yın Cs. fixosa uox» 30 u cocroa- 

JAN SAMUEL, LAGRERT niee coraaczo onnea Cyxeónaro lipacra- 
A za ByąkęBuYa mah nyana M CAŻLYDIĄNIK 

Obywateł Ziemski „ jerpoeuif: 1) epowroBaro xawesuaro xoma 
[przeżywszy lut 7]. przeniósł się|xpirraro uauof ex xawemnoł ceaja upu- 
fdo wieczności w dniu 17 grudnia crpofixofk o 2-x% STAKAX% Ch UOĄBAIONŁ 
u MecauNNOMŁ KuU1UMU, 3) KAMEANATO 


Teatr Victoria. 


Tow. art. wokalno-dramatyczn. 
pod dyrekcyą 
JÓZEFA TEXLA. 


We wtorek d. 20 grudnia 1887 


HALKA 


Opera w 4 aktach, słowa W, Wol 
skiego, Muzyka S. Moniuszki. 


Teatr VARIETE. 


Psy morskie 


Jeszcze tylko trzy poranki 
w piątek dnia 16, w sobotę dnia 
17 grudnia punktualnie o 8 godzi- 

nie po południu, 

W niedzielę dnia 18 b, m. 
dwa przedstawienia: 
Początek pierwszego o 2 godz. 

pa drugiego o 4 godz. 
Jeszcze tylko cztery wieczorne przed- 
stawienia: w sitek sobotę niedzielę 
poniedziałek. 
p. Weston wyjeżdźa już w po- 
niedziałek do BŁ. Petersburga. 


Podziękowanie. 
Przy śmierci i na pogrzebie naszej niezapo- 
mnianej Małżonki i Matki tyle nam czyniono dowo- 
dów głębokiego współczucia, że czujemy się w obo- 
wiązku wyjawić niniejszem nasze najserdeczniejsze |]|sórki, synowe, zięciowie i wnuki,|scszs 7 xaówuax: wkyuixa rpydaxu, 3) 
podziękowanie. 
Pabianice dnia 18 grudnia 1881 r. 
Karol Ender 
Theodor Ender 


APR - = i oxzcuu Ch sarune CTŻuOŃ KaMeuuoń, 5) 
Nakilnica odbyć się mające d. 20jxx uet upucrpoema xorzzpua Ch XoTiOx% 
grudnia 1887 r. o godzinie 2 po|u napozok wamuuoł o cuy 5 zomajeit 
poładniu na cmentarz w Brużyczce |*aweunax xpiirau nano, 6) Xepeszunaro 
1625 |F9THare capar u 7) xepesamnaro capas 

AIZ B0G0BŁ, OGONIE KPHTHIX% MaWOŃ, Ba- 

Ha u OJHA KBapTupa OTJAHEI bb apeNiy 
*upuż „fore1rcowz m DTpuuóeprz* no 7 
Sugapa 1883 roga, a epouToBmk 40x% 

Skradziono Ck XpACHILEGW M KOTAO wawawan, 

- Wt, 

; i CYMIKALACW M CADAAME OTAAHI BE apen- 
PaE z mięsem pako, parę rub, xy Bapyży Wpełzenóspny opokowu 19 ia. 
gotówki oraz pieczątkę z mojel|zz 1885 roza. HwyimecTBO 9TO HO WĄxo- 
nazwiskiem i adresem, Ostrzegam AHTCA WŁ BACTABHOMŁ nAAXŻNIU, HMŻETŁ 
zatem, aby nikt żadnego zobowią-|ycrpoemnyw nuereky, mnorewuau kunra 
zania ani dówodu z tą pieczątką Pomana m z Hnorownows 
nie przyjmował, gdyż niema ona|ęci mę zakk wę Ty poi] 


t p . . . PAIOTCA BMÓŚCTE Cb OXPAHUTEALHMIMKA CTA- 
żudnego znaczenia. Od dnia dzisiej. 


TEAME 40 cywuii 40,941 py6, 40 xou. ma- 
szego bowiem używać będę pie-|auawemo x upogaxy na nouoxueuie semt- 
czątki z mojem nazwiskiem w innej|ęzauia c» Xawwa Banrmucxaro wb noakay 

Hcmxopa Bupaóayua no HENOJNHTEILHOMY 


/jaacry Ilerpokosckaro Okpyxuaro Cyxa 


W dniu 15 grudnia r. b. 


flomuińmeńcTepb r. Jonsu. 
Cuur mubo yecrh OÓLABATŁ KUTEJAMK ropoga |Jloąsu, uro 
MHOD BMËCTÉ c CHM% UOpy4EHO noasbaomersennot mab noxunim 
HCyKAOHHO HAÓJIOXATŁ 3A TOYHNMY HCHOAHEHIEM* YACTHHMA THUAMH 
upaBuat u. b er. 14 repóomaro ycraBa (nax. 1886 r.) ua ocaonania 
KOero OIIATB 5-TA KONŻE4HKMŁ TepÓOBHMY CÓOPAMŁ UOĄIEKATŁ Bh- 
AANHBIE BŁ POpMË OTAŻALANXŁ XAOKYMEWYOBŁ, HA CyMMy CBHIMIE 5 pyó, 
CHET 0ÓŁ OTIIYMEHHNHXŁ TOBADAX%, NOCTABJACMHX b UpAUNACAX%, Ma- 

Tepiayax% u 1pyrux% BElNAX%, O UpOM3BEĄCHANX% paGorar", M T. UL|forinie, Łódź d. 19 grudnia 1887 r. 
pOeNKCKM M KBHTABNIM, KAKE BŁ Upunarik WAM nozysenin roBapoB%,||624—3 A F. Oberman jors 29 Cewraópa 1886 r. sa JR 181 A 
UPHNACOBŁ, MATepialoBŁ u Apyrux% Bentel, TakŁ M BŁ Hoayneniu| ga a oubueno s+ 36,000 py6. HexsaxuMocrL 
NpHIATAWIHXCA 3A OHHNA HAM 3A HpOHIBEXGAAHA paóoTu 4euerL, a OBŁABIEHIE, ara corzacno 1182 er. Yer. Tp. Cyą. Hu- 
>) pABHO M BN[ABAGMNE KSXATEIAMA TAIETE, KyDHAAOBŁ H ApyTHX% NO- Hory) Dp PA Pm mrm s-uefige may =- ` Bet óp e 
7 : n a p Š 4 [PEE el pyra AAH: HAO OIBHRA. ywara n 
ER NE = py BA a Bpemennnxo Maąanif, A TukKE KUMKAMMU MATAGHNAMK,  60po-oÓWa-|y o p fikyGoscziń, zuTeavcrzywmji |40KYMEHTH, OTHOCHINIĘCZ xo UDOJABACKA- 
miejscę op; - Ma ep BIEHIH M CHPABOYHHMM KOHTOpAMH, Óuaeru ua noxyseAie nepioXKUE-|gx r. Jozu, WŁ 404b NOXŁ X 416 oGwa-|ro uxbuia OTKDLITHI X14 UyÓINEM 3% 
III miejsce 30 kop. Galerya 15 k.|ckuxu usqanili, kBwranniń M C4eTU BŁ Nodyuehin enert 3a KANETA-|uiuerh, wro 23 Mapra cero 1888 r. ex 10 Kamueaapia (wbsza Muposux» Cyqeit 

Dzieci płacą połowę. Tanie BŁ ra3ęTax% OoÓŁaBNEHi w T. U. ac. yra ody a pretżoaia Casona Ma- I-ro pe Oxpyra. j 
"TTE a poBmx% Cyxef I-ro Ilerpokosckaro Oxp: r. dloxar, jJekaOpa 4 yua 1887 r. 
1605—3—3 Beż nuepeuucienukie AOKYMeHTH Ą0XKHM ÓWTŁ ONIO4ABAEMU FA bk r. Ilerpokosń Óy4ers upoąazatkca|u. 2. Cyaeówaro lipucrana, fxyGonckik, 
A TepÓ0BHIM% CÓOpoM% 4Dp€3% uakaefiky Ha OAHX% OĄHOŃ 5 kon. repóo-|ueqsuzzuxoe MMYLIECTBO UDPNHAĄIEKALCE 1618—1—1 
Teatr Varietó Boli mapku u noramenie rakonofi, upoxoąamem Speos HUKHIOIO taois 7 ———— 
Pod dyrekcyą 


R: carica wn ARABIA PARY 
es, NOĄNAEBIO BHĄAINIATO ĄOKYMEHTŁ JHA, KAMA, 3AMBHAIONIUME TA- Zarząd Towarzystwa Drogi Żelazne j 
KOBO NOĄNNC M MTeMNEAEM% TOproBOj naw npomiinaicnuońi oupui th 1 
LEONIE SYLYANDIER  |"p" sex% ueoliaTa A0kyMenra Tep6OBOW Mapkow, wan noranienie ; 1WANGRODZKO DĄBROWSKIEJ 
CODZIENNIE cek nocykąnelł neycTaNOBIEHHNM% UOPAXKOMŁ BIEUETŁ 3A CO6O0W, NO podaje niniejszem do wiadomości osób interesowanych, że do eksploa- 
. . er. 92 repóoBaro ycrana, upwawanie qokysenra so Bee neoniouea-|tacyi tejże drogi w r. 1888, potrzebne są następujące materyały i przed- 
Wielki koncert 
i przedstawienie. 
OBIADY i KOLACYE 
po cenach umiarkowanych. Za do- 


HHM% TEpÓoBHM% CÓOpoMb M B3NCKAHIE CL AMNA BNĄABMATO C4€T%, mioty ; 
bre wina i szybką usługę poręczam. 
| yn w e 


KBATAHNIW, ÓKIETŁ WAM NIATEKHYIO poCHMKY, INTPAGA BŁ pasużpb Drzewo budulcowe, słupy telegraficzne, wyroby drzewne, węgiel 
1 pyó- 50 xon, 3a kawani neonaauenunit waw nenaą1exame yuzogen-|drzewny, antymonium, cyna, cynk, miedź, ołów, żelazo, wyroby meta- 
Rwa na wieczorkach i zabawach. 
i 


HHÄ A0KyMEATŁ, lowe, żelaztwo do pieców, węgiel kamienny kowalski, koks ślązki, 
Mexxy ThM% 3AMBYAETCA, UTO GOABIIAACTBOW% MATA3MHOBŁ, 2ą-|DAfta, olej rzepakowy do palenia, oleje mineralne do smarowania, 
BOK%, TOCTHAHMIh, peCTODAHOBŁ, TPAKTMDOBŁ, ÓAHKHDCKHX% M CIPA- łój zwierzęcy, swiece stearynowe, mydło szare, odpatki bawełniane, 
BOWHKIXŁ KOHTLP%, peąaknuifń, KHUKMANX% MATAJSMHOBŁ U Koaropz rą.|chemikalja, farby, terpetyna, pokost, wyroby gumowe, wyroby powroż- 
Jerk, KYpHAIOBŁ H Apyrux» nospewenNUXŁ Maxaniw, Ów0po oÓbuBzie |nicze, szkło, pędzle i szczotki, pakunek amerykański i knoty, plomby 
ni u r. m. TOproBux* UpoMNIIIERHNXY M peNeCACHHNX% sanexeniK|olowiAnE, tektura dachowa, węże parciane, następnie przódmioty odno- 
BRIIEYNOMAHYTNE CAGTH, POCIKCKH, KBWTAANiM M ÓKAETH na cCyMuy|sZĄCE się do umundurowania jakoto: palta, mundury, bluzy, „spodnie, 
oBkime 5 pyó, BuxaTca 0€8% ONIATM TEpóoBuM% CÓOpowk, Berba | kożuchy, ezapki mundurowe i futrzane, pasy i buty, nareście druki 
OTBie 4€r0, O8AAKOMAHA BIAXBALNEBK HUPOMNINACHHHX%, TOproBux% m|Wraz z papierem i robotą introligatorską, k j 
pewecrennnxe saexenik cs rpeóoBaWINKA sakoma, 065 ONIATK rep- Warunki techniczne oraz warunki dostawy, jak również szamaty 
ca Krótka dom Buhle'go. Ó0BKHIML CÓ0POM% BHNIECKAJANANX% XOKYMEHTOB% H 6% NocIŻąCTBIiaMy|deklaracyi, mogą być przejrzane codziennie, z wyjątkiem dni świą- 
1627—3—1 |yeonratu ORHxX% ©60poM%. tecznych, w lokalu zarządu „Towarzystwa ulica Marszałkowska Nr. 152 
OBBABIEHIE w zwykłych biurowych godzinach. ; 
Orkońmiit Hpucrams Ii Życzący sobie podjąć się którejkolwiek z pomienionych dostaw, 
wo diam aanak, zechcą złożyć najpóźniej w dniu 27 grudnia (8 stycznia '1887/8 na 
ri s TEITER BLA gak ko ao. ręce Naczelnika Kancelaryi Zarządu opieczętowane deklaracye, na 
asu, Ra j paki | 1030 get Niniejszem mam honor zawiadomić mieszkańców m. Łodzi, że|Zwyczajnym papierze, z napisem na p pesalnDakktozey na' dostawę 
Tp. Cyx: oówaBiaerz, uro 15 J[e.|poleciłem podwładnej mi służbie policyjnej jaknajsciślejsze śledzenie|(tu ori rg dla Drogi Żelaznej Twaugrodzko - Dąbrow- 
«aópa 1887 roxa B% 10 yac. yrpaj%* prawidłowem wykonywaniem przez osoby prywatne prawideł zawar-|skiej w ro 3 na 8. dekl i ż , n AL 
6yxerx nupousBeąóna nyOauanaa|tyCh w p. 5 paragr. 14 ustawy stemplowej (wyd. 1886 r.) na zasadzie j Jęz SU Í eklaracyi, Życzący podjąć się dostawy winien 
npoxama XBHuwaro uxyrmecrpa,|której podlegają 5-cio kopiejkowej opłacie stemplowej, wszystkie doku.|ukazać kwit kassy piosan: rogi Twanogrodzko-Dąbrowskiej na zło- 
upunax1examaro A1bóepry l'yrre menty wydawane na sumę przewyższającą rs, 5, a mianowicie: rachun.|ż0ne w gotowiźnie > papierach wartościowych vadium, w wysokości 
NA YXOBxGTBOpenie uperensiu A ki z wysłanych towarów, dostawionych artykułów spożywczych, matę.|wskazanej w warunkach gueoh , Ą k 
ora Temuxa, naxoxanjaroca Bh rop.Tyałów i t. p. przedmiotów, rachunki z wykonanych robót, wszelkie| ` o a doklaracyi nastąpi w dniu 28 pepis (9 stycz- 
Jonu BŁ OAÓpaTHOME szaniu m pakmi anja z nirermanyob oraz dostarczonych towarów, materyałów będa daw. godzinie 11 rano w obecności pp. deklarujących pod- 
nowómeniaxi noA% N 836, coeroa-|! Produktów, oraz z należności przypadających za takoweiza wykona Zarząd zastrzega sobie swobodny wybór wiołsy: doklaródiawk, 
o ie pae oa" == Warszawa dnia 4 (16) grudnia 1687 r. 1616—3— 
, , —. — 
priming ra Gopitan, 0,540. IIpaBrenie Oóryecraa B3amuaaro Benomoxenia 
Ipakanmkoss rop. Joxan, 


Iipoxaxa 6y4eTŁ nponssorarca 
N Topoxk JIOĄSK BŁ x0Mk no4% uM'BETA kas AOBECTH X0 OÓMATO Aa ryj 4 4TO OHO Bb Cmiy $ 1 
AL" Wo zamieniając podpis przez wybicie pieczęci handlowej lub przemysłowej|!: 6. Bncouafime yrBepxxeanaro VeraBa OGmecrka, OTEDHI0 CBOM 
Ote arainn ma firmy, rodzinnie nadmienia p że sioociednia dokaaka: PEAB zało: xklierBia u no pre MŻCTE CBOMME HYKXAOMUMCA TICHAMG, 
1620—1 jenie marki, lub też nie skasowanie takowej, według przepisanego po- Kouurerz  lipanaenia, sabbxwsawinii orus OTXIOW% ÓyXGT 
zm |rZĄdku, pociąga za sobą stosownie do par. 92 ustawy stemplowej, 3ACBNATŁ BŁ nowkinenia QómećTBa, naxoxameMca no BaBaxskot yın- 
OB'PABJIEHIE, uznanie dokumentu za nieopłacony i ściągnięcie z osoby, która wyda.|Xb BŁ xow% Balióyca BŁ x5BOM% ouurexk na 2-MR orawb, 4BA pess 
Cyaeónnit Ilpuoras» Ilerpoxos-|ła rachunek, lub też pokwitowanie, kary w ilości rs. l kop. 50 za każ-|BÞ Hexbuo: no noneqŻIkŁHHKAME H ueTBEPrAM% CE 9 X0 1l 44C08% 
okaro Okpysiaro Qyxa, PoÓakoB-|dy nieopłacony lub też niewłaściwie opłacony dokument. PONOJA: 
cxi, xurexserByiiii B» rop. Mo- Z uwagi, że większa częsć sklepów, magazynów, hoteli, restaura- SaunTepecoBARHNA xua ÓJATOBOJATŁ OÓpAMATĘCH sa PUPRBKA- 
Am, Ha OcHOBANiA 1030 cT. VeT.|cyj, garkuchni, domów bankierskich, biur informacyjnych, redakcyj,|Mt BŁ noxrkmenie OómrecTBa, kposk 4aC0BŁ HA3RAUCHHNX* AIM sach- 
Tp. u ate uro 17 Hera-fksięgarni, Adtineo gazet codziennych i innych wydawnictw, jak Mania Kownrera, Takse u €KEXHEBHO Cb 12 X0 2 4AC0B% gua. 
pa r. B» 10 wacoBŁ yrpajniemniej biur ogłoszeń i t. p. handlowych, przemysłowych i rzemie. i j j 
Oyxors nupousBexeHa nyÓauYHaa kolego zakładów wyżej wymienione rep kwity i” poliuttiecaki Zarząd St owarzy szenia Wzajemnej Pomocy 
Npoxaxa ĄBAXHMATO HMMYMECTBAjnaA sumę przewyższającą rs. 5, wydaje bez opłaty stemplowej, podaję Subjektów Handlowych w Łodzi. 
npaaaxyexamaro Po6epry MaueB-|do powszechnej wiadomości Pp. właścicieli handlowych, przemysłowych|ma honor. podać do powszechnej wiadomości iż na moc $ 1 p. b. 
Ay Ha yAtaseTBOpenie uperensiu|i rzemieślniczych zakładów o wymaganiu prawa, tyczącego się opłaty|NAJ WYŻEJ zatwierdzonej Ustawy, rozpoczął swoją działalność i w 
Jlioq0Bnka Ilerepca zaxoxamaroca kierunku wyszukiwania posad swoim członkom, którzy takowe utracili. 
BS ropoxk 3repxš, JIoąsunekaro Posiedzenia Komitetu zarządzającego tym wydziałam odbywają 
Yksxa, COCTOAMAro u3% Meóelu się w lokalu Stow. przy ulicy Ziawadzkiej w domu Bajbusa w lewej 
DAPh BRŻ3ĄAWX% Iomaxeit yupARA oficynie na I piętrze, dwa razy tygodniowo w poniedziałki, czwartki 
M OTKPRITOŃ KOJACKM OIMŻHEHHATO od godz. 9 do 11 wieczór, dokąt osoby zainteresowane mogą się zgła- 
szać. 


IIoAno1KOBAXK1, MAKCHMOBR, 
2462—1—1 JkaonponsBoxwrex, Maxadbekiii, 


Policmajster miasta Lodzi. 


ną robotę. To samo stosuje się do pokwitowania z odbioru pieniędzy, 
wydawanych przez wydawców gazet i pism peryodycznych za drukowa- 
ne w gazetach ogłoszenia i t. p., przez właścicieli księgarń, przez biu- 
ra ogłoszeń, biura wywiadowcze. 

Wszystkie powyżej wymienione dokumenty winny być opatrzone 
marką stemplową wartości 5 kop., którą należy skasować, zamieszcza- 
jąc na spodniej części takowej podpis osoby wydającej dokument, albo 


stemplowej wyżej wymienionych dokumentów, jak niemniej i następ- 
stwach, wyniknąć mogących z przyczyny nieuiszczenia takowej. 
Podpółkownik Maksimow. 
1622—0 Referent Machalski. 


OBBABIEHIE. 


9TO HƏ HAXOĄHTCA BŁ 3ACTABHOM% BIa45- 
iu, MMBeTŁ yCTpOEHHYP MN ano- M x s : h ET: 
O nK ira ADARRE De p fenti aa Kancelarya również udzielą informacyi w tym przedmiocie co- 


Hows otgbxemin u muoreuukie x0x-|dziennie od godz. 12 do 2. po południu. 1626—3—1 


E. SZYKIER 


ma honor polecić Szanownej Publiczności swój 


O6waBa 

Bb xep. Kewónunn, rx. Basa - p ; Ą ° 

amnckaro ybsia Gyaerr npoxa-|Tybepuiu »» r. logax mo Honouńiiexoń ; JE skład WIN węgierskich, 

tom ję aleja r = bape: kra wą zaopatrzony w wielki zapas najrozmaitszych gatunków win, jak 
kmanzee Orauzczany Xpza. niemniej i trunków zagranicznych po cenach bardzo umiarkowa- 


NOBCKOMY, COCTOWIIEE u3% pa3Rolijniu: 1) epouTozaro Tpexż BTaKuaro|Gryku pe K iu © Mu : : : > 
Meern M BOJOB% OMŠHenHVe Janb MeGAHUKOX% KAMEHNATO X0XA rparraroloron poe alciAPIN Crbsga Mupozirz |] nych. Również A MIE wa posiada na skła 


EOSTI ; 2) APOK- AMONA: AETS Cyaefi I-ro IlerpokoBckaro Okpyra. 
Zopęoma 2a 420 pyć. Filia "coma Braci Szrótter, ulica Piotrkowska Nr. 257, 
otwartą została, 1623—3—1 


r ed ać r xa 1887*1 BTAKNNX% Cb MeJAHMHANH QHMrELEŃ kpir-| ™ Jogas, Jjekąópa 4 yua 1887 roga. 
—Redisror Antoni Chomętowski. JlosBoxewo liessypow. BapmaBa. 8 JiekaOpa 1887 r. 


Iipoxawa óyąeT» nupousBozuTca Cyxekt Í- 


1621—1— AA 
OB'BABJEHIE. 


orHocamieca 40 
npoąasaeuaTo HMBHÌA OTEPHITH JAA Ny- 


| 


a [TXA mecre, KpoMB roro orroxaro Mó-|u. x. Cyxcómaro IlpucraBa, AkyOonckik- 
M. a. Cya. Ilpuer. fAxyOosckiń. fera u xoaoxna cs macocows. Huymecrna 1619—1—1 
1623—1—1 


